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Wsród serdecznego i przyjacielskiego nastroju 
rozpoczyna się nowa konierencja 


4-ch minisirów w Paryżu 


Nad czym będzie obradować „Wielka Czwórka“ 


PARYŻ. W sobotę miał przybyć do Pa- 
ryża. wicepremier jugosłowiański Kardelli 
wraz z delegacją jugosłowiańską, aby w ra- 
zie potrzeby móc służyć wyjaśnieniami ze- 
branym w Paryżu ministrom spraw zagra- 
nicznych czterech mocarstw. Dotychczas 
nie otrzymano wiadomości, czy przybędzie 
również delegacja włoska. 

Grecki wiceminister spraw  zagranica- 
nych Dragumis uda się 17 czerwca do Pa- 


ryża, aby przedstawić konferencji mini 


strów spraw zagranicznych żądania Grecji. 

PARYŻ. Brytyjski minister spraw Zza- 
granicznych Bevin przybył pierwszy do pa- 
lacu Luksemburskiego na kwadrans przed 
czasem wyznaczonym na rozpoczęcie kon- 
ferencji, W 5 minut później przybył ra- 
dziecki minister spraw zagranicznych Mo- 
łotow oraz amerykański sekretarz stanu 
Byrnes. Kiedy z kilkuminutowym opóźnie- 
niem francuski minister Bidault wszedł na 
salę obrad, panował wśród ministrów na- 
strój serdeczny i przyjacielski. 15 minut po 
4-ej drzwi do sali konferencyjnej zostały 
zamknięte i ministrowie rozpoczęli obrady. 

PARYŻ. Na posiedzenin konferencji mi- 


. mistrów spraw zagranicznych minister Mo- 
łotow wystąpił z wnioskiem umieszczenia- 


na porządku obrad w poniedziałek sprawy 
włoskiej i oświadczył, iż monarchiści i fa- 
szyści włoscy nie chcą pogodzić się z wy- 
rążoną w referendum wolą narodu waskie- 
go. Na państwach, które podpisały dekla- 
rację muskiewską z roku 1943 i nowe wa- 


Wszystkim omówić sprawę austriacką. 


BAERE E m IOWA O „AZ AA OZ PIS LE Tac 
W dniu święla narodowego 
Szwecji ETE 


ob, Osóbka-Morawski. do premiera szwedz- 
kiego Hanssona oraz minister spraw zagra- 
nicznych ob. Rzymowski do min. spraw za- 
granicznych Szwecji Undenóa, 


—000— 
Polska przoduje 

w dosławie węgla dla Szwecji 

SZTOKHOLM. Jak donosi rządówy 
„Morgen Tidningen" import węgla do: Szwe 
cji wyniósł w miesiącu maju br. 324. tyg. 
t, z czego 240 tys. dostarczyła Polska, 40 
tys. nadeszło z Ruhry, 30 tys. ze St. Zjedn. 
i małe ilosci z Holandii i Angi. 

W związku z tym pisze „Morgon Tidnin- 
gen": „Minister handlu Myrdal miał więc 
rację, kiedy w swoim niedawnym wywia- 


dzie prasowym zanowiedział, iż dostawy |100 tysivoy ton węgla, przybywające z Pol- 


węgla z Polski przekroczą dotychczasowy 
rekord 180 tys. t. miesięcznie. Okazało się 
iż w tym miesiącu Polska dostarczyła o 60 
tys. t. więcej, tj. 240 tys. t. (PAP) 


Trzykroinie TAK poys 


j 


polskim, który zawinął do portu w Caen, 


niedocenić. My ze swej strony chcemy roz+ 


Minister Bidault, który przewodniczy ;kojowym z Austrią. Chodzi jedynie o ogól- 
obradom konferencji, zaproponował, opie- FE dyskusję w tej kwestii. 
rając się na protokółe ostatniej sesji rady | Minister Byrnes oświadczył, że sprawo- 
ministrów spraw zagraniccnych, by na o- zdanie zastępców ministrów spraw zagra- 
becnej sesji rozpatrzone sprawę traktatów |nicznych w sprawie traktatu pokojowego 
pokojowych z Włochami, Rumunią, Węgra- |z Włochami powinno być rozpatrzone przez 
mi Buigarią i Finlandią oraz zagadnienie |radę. (PAP) 
Nieuoc. 

Minister Bymes postawił wniosek, by 
sprawa austriacka również została rozpa- 
trzona. 


Minister Mołotow zaznaczył, że chciałby 
zaczekać z powzięciem decyzji w spraw 
austriackiej do chwili, gdy inne zagadnie- 
nia będą już załatwione. ~ 

Minister Bidault zaproponował, że.y 
sprawa austrizcka zostala wciągnięta na 
porządek obrad, tak samo jak sprawa nie- 
miecka, nie jako temat do ostatecznej dy- 
skusji, a jedynie jako wstępna wymiana 
zdań, Minister Mołotow wyraził zgodę na 
takie postawi. ¿i\e sprawy. Zaznaczył jed- 
nak, że zgoda jego na wciągnięcie sprawy 
austriackiej na porządek obrad nie ozna- 
cza zgody na dyskusję nad traktatem po- 


NOWY JORK. Uwaga prasy amerykań- 


szerokie masy narodu amerykańskiego 
zgodzą się, aby w imię powszóChnego bez- 
pieczeństwa Ameryka zniszczyła wyprodu- 
kowane bomby atomowe. „Znacznie lepiej 
— powiada dziennik— będzie widzieć in- 


produkujących bomby atomowe; an żal 
zobaczyć bomby atomowe, spadające na 


[iż według dotychczasówych 
| 1.515.002 osób subskrybowało pożycz- 


'| ostateczny termin, 


| 
| 
nasze miasta, lub słyszeć o: naszych bom- jstytuancie. 


Å miliardy zł. na PPOK 
oslaleczny termin upływa 19 bm. 


Komisarz Generalny Premiowej Po 
życzki Odbudowy Kraju oświadczył, 
danych 


kę na sumę 4.000.000.000 złotych. 
Jednocześnie dowiadujemy się, iż 
w którym kasy 
przyjmować będą subskrypcję upły- 
wa w dniu 19 czerwca r. b.. a nie 20, 
jak poprzednio podano. Po tym termi 


nie deklaracje nie będą przyjmowane. 
(PAP) 


dacie | VOERE 
Prasa amerykańska 
o wniosku Bernarda Barucha 


bach, zrzucanych na obce m'asta.' „New 


skiej koncentruje się na projekcie, przed- ; York Herald Tribune* stwierdza, że plan 
stawionym przez Bermarda Barucha na po | jest 
siedzeniu komisji ONZ do spraw atomo- | świat jest w stanie ugruntować trwały po- 
wych. „New York Times“ przypuszcza, że | kój na Świecie. (PAP). 


poważny. "Na drodze wspólpracy 


SZAL HBR PYŁ 
Vincent Auriol 
przewodniczącym konstyluaniy 
P..RYŻ. Na przewodniczącego nowej 


spektorów państw obcych w zakładach |Konstytuanty francuskiej wybrano dziś s0“ 


ejalistę Vincent Auriola, który piastował 
to stanowisko również w poprzedniej Kon- 


Noel Baker oświadcza: ` 


emra 1-0 MA MX. << x rum 


Likwidacja reżimu Franco 


musi przyjść z zewnątrz 


wa nie poparte żadną akcją. W jaki spo- go Franco i Falangistów jest tak duża, że 
sób możemy zlikwidować reżim Franco bez |wydaje mi się niemożłiwe, aby nowa wojna 
rozłewu krwi i restytuować system demo- |domowa mogła zakończyć się zwycięstwem 


LONDYN. (API), W jednym .z numerów 
labourzytowskiej „Reynolds News" czyta- 
my artykuł F. E. Noel-Bakera, posła do 
Izby Gmin z ramienia Partii Pracy, pod ty- |kratyczny w Hiszpanii, na to nie było dotąd 
tułem: „W jaki sposób możemy pozbyć się |odpowiedzi. Niewątpliwie istnieje w Hisz- 
Franco “ Noeł-Baker pisze: © panii siłny ruch oporu, który walczy z pod- 
` „0d czasu jak Labour Party doszła d> |ziemia. Hiszpańscy -demokraei zjednocze"i 
władzy w Angli słyszeliśmy wiele oświad- |są ściśle -w swej akcji zarówno w kraju, 
czeń, że rząd brytyjski jest przeciwny rzą- 


republikanów. Likwidacja reżimu Frahco 
musi przyjść z zewnątrz, tak, jak przy po- 
mocy sił zewnętrznych i ingerencji Hitlera 
i Musolniego Franco dorwał Się do wła- 
dzy. Od 1936 r. Hiszpania jest siedliskiem 


jak i w swym rządzie emigracyjnym. Tym |najczarniejszego faszyzmu. Dała tego dowo 


dowi generała Franco. Były to jednak sło- niemniej siła faktyczna systemu -policyjne--|dy w wysyłaniu na front wschodni ochot- 


Polski węgiel dla Francji 
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7 ro 
Rozwój stosunków gospodarczych 

przyczyni się do wzmocnienia przyjaźni 
wijać stosunki handlowe z nową Polską. 
Jesteśmy gotowi okazać Polsce pomoc zwła 
szcza w dziedzinie przemysłu elektryczne- 
go i mechanicznego i wierzymy że Polska 
będzie mogła dostarczać nam węgla w- ilo- 
ściach, jakimi będzie dysponować. 

Rozwój stosunków gospodarczych przy- 
czyni się w znacznym stopniu do zacieśnie- 
nia więzów przyjaźni między Francją a 


PARYŻ. Pierwszy transport z węglem 


został przyjęty przez ministra produkcji 
przemysłowej Marcela Paula. Minister 1`9- 
żył w związku z przybyciem węgla polskie- 
go następujące oświadczenie koresponden- 
towi PAP w Paryżu: „Francja jest wdzięcz 
ną za wysiłók, jakiego dokonał rząd i-na- 
ród polski dla naszego kraju. Te pierwsze 


ski, stanowią w naeżym stanie trudńości |FOspodarcze przyspieszą rozwiązanie 


energetycznych wkład, którego nie można 
niczymi. à 

: TĘ Solidarność polsko-francuska będzie sta- 
ta dojrzałości 


nego pokoju". (PAP) 


- e m wyż 4: «is 73 -— =" 


ników, którzy walczyli z naszym sowieckim 
sprzymierzeńcem i obecnie, ukrywając ty- 
siące niemieckich szpiegów, hitlerowców i 
trancuskich kollaboracjonistów. Oswobodze 
nie Hiszpanii musi przeto stać się dla nas 
rzeczą tak ważną, jak niedawno oswobo* 
dzenie Połski i Francji z jarzma faszyzmu, 
Hiszpańscy demokraci wierzą w nas. Wie” 
rzą oni że świat jest zbyt mały, by móg! 
pomieścić labourzystowski rząd w Anglii i 
faszystowski w Hiszpanii, Wierzą oni tak- 
że że konferencja Partii Pracy w Bourne- 
mouth zadecyduje o porzuceniu polityki 


REY IO ECA ze czy- 
nów", 


W międzyczasie odbyła się konferencja 


Polską. Mamy także nadzieję, że stosunki |w Bournemouth i Noel Baker został wy- 
za- |brany przewodniczącym Labour Party. Czy 
gadnień naszego bezpieczeństwa w ramach |jednak — mimo objęcia tego stanowiska - 
naszych paktów z wielkimi krajami sojusz- |zdoła wpłynąć na przejście rządu bryty)- 


skiego do „polityki czynów w sprwwie Hisz. 
panii? Szczególnie wobec faktu, że oufe: 


nowić kamień węgiełny bezpieczeństwa na- |rencja w Bournemouth mimo paru z£łosze 
szych dwóch krajów. jak również powszech |nych rezolucyj w prawie Hiszpanń w. 


uchwałiła żadnej a mich. 
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Nie ma żadnych prz 
Prok. Shawcross o stosunkach brytyjsko - polskich 


KRAKÓW, W czasie pobytu swego w rzyskanych. Jeśli chodzi o t'«uię Andersa — | dowie wyższych uczelni, W odpowiedzi na 


| Krakowie proścurator _Shawcorsa wygłosił 
|do zebranych przedstawicieli władz i sądow 
inictwa krakówskiego przemówienie, w któ- 
rym poruszył. kwestię ksatałkłowania sie 
wzajemnych stosunków brytyjsko - pol- 
| skich. Naród polski i angteiski łączą współ- 
ne tradycje wołności t swobody oraz wspól- 
na dążność do realizacji haseł demokrątycz- 
nych w życiu państwa 4 narodu. Jeżeli ist- 
nieją jakiekolwiek nisyrwozumienia pomięt 
dzy Polską a Anglią, są one zupełnie nie- 
istotne i wynikają w dużej mierze z wza- 
jemnej nieznajomości stosunków. Jedną z 
przyczyn tych chwilowych nieporozumień 
jest kwestia wystąpień p. Churchilla w spra 
wie zachodnich granic Polski. Rząd brytyj- 
ski nie wyraża żadnych zastrzeżeń co do 
obecnych granic zachodnich Polski, Od- 
wrotnie — życzy Polsce jak  najszybsze- 
‘go zagospodarowania się na Ziemiach Od- 


Wiee-min. Chajn mówi: 


ECU 
R 
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rząd angiełski nie dopuóe sby armia ta 
stanowiła jakąkolwiek siię wojskową, cze- 
|go dowodzi przeprowadzona demobilizacja 
żołnierzy andersowskich. Armia Andersa 
stanowi dia rządu brytyjskiego poważsy 
kłopot również pod wzgiędem gospodar- 
czym ze względu na konieczność zatrudnie- 
mia tysięcy zdemobilizowanych żołnierzy. 
|Prokurator Shawcross stwierdza również, 
iż Anders nadużył w dużym stopnfe udzie- 
ionej mu gościuności rządu brytyjskiego. 
W momencie, kiedy społeczeństwo brytyj- 
| skie będzie w pełni zaznajomicno ze stosun- 
kami, jakie panują w Potscc i z trudnościa- 
(mi, tak dzieinie nokory wanym? pra zdoł- 
ny i żywośny naróc reań', vsszeluk> niepo- 
rozumienia znikną całkowicie. Nie ma żad- 
nych przeszkód dla przyjaźni i sojuszu pol- 
sko - brytyjskiego. 


> 


"Po przyjaznych słowach — realne fakty 


Nie ma też żadnych podstaw do przyp! 
szczenia możliwości. si0wej „wojny, współ 
praca narodów, zrzeszonych w ONZ dopro- 
wadzi do pełnej stabilizacji pokoju sw:ato- 
wego — żakończył swe przemówienie sir 
Shawcross. å 

Wiceminister Chajn podziękował proku- 
ratorowi Shawcrossowi za słowa uznania 

"dia Narodu Polskiego i wyraził nadzieję, że 
po przyjaznych słowach nastąpią realne 
fakty, między innymi w odniesieniu do ar- 
mii Andersa i do złota polskiego, zmajdują- 


cego się w Wielkiej Brytanit. 

Wiceminister Chdjn powiedział na za- 
kończenie, że jakkolwiek różne są drogi de- 
mokracji połskiej i angielskiej i różne wā- 
runki życia obu narodów, to jednak wierzy; 
że obie te demokracje będą ze sobą jak naj- 
Ściślej współpracować, a przyczyni się do 
[tego w dużym stopniu wizyta prokuratora 
Shawcrossą. . A 
W dalszym ciągu zabrał głos prof. pra- 
[wa międzynarocowego U. 4. Ehrlich mó- 
jwiąc o pracy natkowców pelsk:ch i odbu- 
PTEE LF" WTEM OM 
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zk dla przyj2žpi i sojuszu 


[w pP. Shawcross sbwierdait, "tk fakt, że 
na gruzach Warszawy czynny był już w 10 
miesięcy po odzyskaniu niepodiegłości, uni- 


|wersytet, iż uczelnie posiadają w. okresie 


powojennym tak wysoką liczbę słuchaczy, 
jes. zadziwiający i zasługuje ra głębokie 
uznanie. Prok. Shawcross prześle reprezen- 
tantom świata naukowego Anglii pozdro- 
wienia, przekazane mu przez naukowców 
polskich, (PAP) : f 


OC 
Orlando 
prezydeniem rzpazki wieskiej ? 
RZYM, (API). @oac 172%. totu Wyko- 
nawczego włoski.j partt  socj...».tyczmej 
Certimi oświadczył dziś w Neapolu, iż naj- 
odpowiedniejszym kandydatem na prezy- 
denta republiki jest Orlando, ponieważ „u- 
miał by on pozyskać południowe Włochy 
dla republiki", 


Doskonałej jakości 
Lubelskiej Fabryki Mydła. 


Mydło „JAWA“ i 


Do nabycia w każdym sklepie 


Przedstawiciel: Litwiński, Lubartowska 8 


„Nigdy nie współpracował 
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» ~ 
ie cheemy Senatu! 
Jednobrzmiące uchwały 
tysięcy gmin 

160 posiedzenie z dnia 8 4ipea 1920 r- 
(według stenogramu ` oficjalnego) poseł 
OŻNICKI w imieniu klubu PSL „Wy- 
wolenie*: , j 

»-Źródłem tej siły ludowej w tym 
przełomowym momencie dziejów poł- 
skiego narodu jest wiara w Polskę wol 
ną, ludową, zbudowaną własnymi ©,- 
koma i własną krwią. W tę wiarę, bę 
dącą Źródłem siły, godzą ci, którzy sta- 
wiają w tym Sejmie formy konstytucji * 
ludowi przeciwne“, (Wrzawa) Gi 
Marszałck (prawicowy TRĄMPCZYŃ- 
ki — przyp. nasz): „Proszę mówcy przeł 


wac, to nie jest formalna uwaga“, 


P. WOŹNICKI: W takim razie wra- 
cam do formalnych uwag. Otọ są: Wy- 
soki Sejmie, uchwały tysięcy gmin w 
jednym tylko dniu 6 maja (pokazuje 
stos aktów) brzmią one zgodnie: nie 
chcemy senata... (Wrzawa, różne okrzy 
ki; według stenogramu oficjalnego). 
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z Niemcami“ 


Michajłowicz przeczy swym poprzednim zeznaniem 


BELGRAD. W szóstym dniu rozprawy 
przeciwko Draży Michajłowiczowi oskar- 
żony oświadczył nagle, iż nigdy nie współ- 


granicę, Ja pozostałem w ojczyźnie. Miałem 
nadzieję, że partyzanci ułożą się z nami“. 
Podkreśla on, że dostarczył wywiadowi 


- Przyspieszenie przewodu Sądowego 
w Norymberdze 


NORYMBERGA, stron: Wyroku w procesie norymberskim 


pracował z Niemcami. Wiedział jednak o | brytyjskiemu wiadomości o bombie: latają- 
tym, iż niektórzy z dowódców czetników |cej „V 1“, i twierdzi, że pragnął nawią- 
zawarli umowę z okupantem. Oświadczeę| zać kontakt ze Związkiem Radzieckim je- 
nie to wywołało ogólne zdziwienie, . obroń | szcze przed rokiem 1944, Oskarżony za- 
ca stwierdził, iż oskarżony jest fizycznie znacza, iż Niemcy wyznaczyli nagrodę na 
osłabiony i często zmęczenie przeszkadza | jego. głowę, a żona jego i dziecko były 
mu w dokładnym śledzeniu za biegiem roz- | więzione jako zakładnicy. "o?:magał 0: 


fzynarodowego Trybunału w. Norymber- | należy się więc spodziewać w końcu sier- 
dze ogłosił decyzję, na mocy której obroń- | pnia, (PAP). 
com udzielono dwóch tygodni czasu na wy- —— 000 —— 


głoszenie wszystkich przemówień w obro- 
nie 21 oskarżonych. Prokuratorzy wszyst- 
kich czterech państw, reprezentowanych 
w Trybunale, zgodzili się dobrowołnie na 
„ograniczenie czasu przemówień końcowych 
Ido trzech dni, Oblicza się, że postępową- 
nie dowodowe i składanie zeznań przez re- 

zte oskarżonych potrwa jeszcze trzy ty- 
£ godnie, po, czym nastąpią przemówienia 

p > 4 B 
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% PARYŻ, W Palestynie rozrzucono u“ 
lotki arabskie wzywające do uczczenia po- 
wrotu Muftiego na Bliski Wschód trzydnio- 
wymi zabawami, Dzień ucieeżki Muftiego 
iZ Francji (7 bm.) ma być świętem narodo- 
"wym. Arabów, 

% KAIR, Ekaparci egipacy opublikowali 
sprawomdanie, z którego wynika, iż ewa- 
kuacja wojsk angielskich z Egiptu może 
się odbyć w ciągu jednego roku. 

% RZYM. Według krążących tu pogło- 
sek Watykan ma zamiar wysłać swego 
przedstawiciełą do republikańskiego rządu 
hiszpańskiego, e 
- 3h WASZYNGTON. Wobec porozumienia 
pomiędzy przedstawicielami właścicieli 0- 
krętów a związków zawodowych maryna- 
rzy, strajk marynarzy w USA został w o7 
statniej chwili odwołany, i 
|. 3% LONDYN. Premier azerbejdżański Pi- 
shevari podał się do dymisji. Prezydium 
parlamentu azerbejdżańskiego, do którego 
premier złożył swą prośbę, przyjęło dymi- 
sję, prosząe go o sprawowanie obowiązków 
do chwili wyjaśnięnia aprawy. zastępstwa. 
+ % ATENY, Kierownictwo greckiej Kon- 
federacji Pracy póstanowiło proklamować 
24-0 godzinny strajk generalny na znak 
protestu przeciwko ustawie  krępującej 
działałność zw. zawodowych w Grecji, o ile 
parlament nie unieważmi powyższej ustawy. 

% WASZYNGTON. Po  zabwierdzeniu 
projektu ustawy o póżyczce dia W. Breyta- 


Przedstawicie przemysłu 
polskiego w Sztokholmie 


SZTOKEOLM. W celu nawiązania bezpo 
średnich kontaktów handlowych przy jecha- 
li do Sztokhoimu dyrektorzy Zjednoczenia 
Ceramiki Szlachetnej oraz przedstawiciele 
agencji drzewnej „Paged”*. (PAP) 


nii przez senat, został on obecnie akcepto- 
| wany przeż komisję walutowo - bankową 
Izby Reprezentantów. 


$ WASZYNGTON. Prezydent Truman 
potwierdził na konferencji prasowej 
ski o zamierzonym odwołaniu w najbliż- 

|szym czasie ambasadora" USA przy Waty- 
|kanie Taylora, który został tam wysłany 
przez Roosvelta w misji pokojowej. Jak do- 
noszą z Rzymu, papież przyjął w 

dniach Taylora na prywatnej audiencji. 

% LONDYN. Premier Tsaldaris wniósł 
do parlamentu projekt dekretu o rozpisanie 
plebiscytu w sprawie króla Jerze- 
go na tron. Termin plebiscytu projektowa- 
ny jest na 1 września. , j 

% MOSKWA. W dniu dzisiejszym rozpo 
czyna w stolicy ZSRR obrady Komitet Wy- 
konawczy Światowej Federacji Zw. Zawo- 
Bowy 2 E j 


-Æ BERLIN. W październiku br. odbędą 


się w Berlinie ł samorządowe prze- 
prowadzone na podstawie tymczasowej 
ustawy. czł 

4% BERLIN. Na żądanie władz radziec- 
kich wstrzymano z dniem 15 bm. przepro- 
wadzoną do tej pory porniędzy strefami wy 
| mianę ludności. 
| Æ% LONDYN. Misja irańska z księciem 
|Firuzem na czele powróciła do Teheranu 
po podpisaniu w Tabrizie umowy gwaran- 
| tującei samorząd Azerbejdżanu. c 


. z 


praw. Dlatego też często odpowiadał po- | -merykańskim skoczkom «<` 


takująco na pytania, które nie dochodziły 
do jego świadomości. Przewodniczący są- 
du zwrócił uwagę, iż kilkakrotnie pytał 
się Michajłowicza, czy nie jest zmęczony, 
1 umożliwił mu dłuższy odpoczynek. : 

. Michajłowicz stwierdza, iż w roku 1944 
| opuściki go wszyscy jego podkomendni, mi- 
mo to jednak nie zwrócił się do dowódcy 
amerykańskiego o dostarczenie samolotu, 
aby opuścić kraj, „Nie chciałem być e- 
migrantem. Częśś moich wojsk uciekła za 


z bombami 


NOWY JORK. Specjalny przedstawiciel 


m jar 


guny 


PRZETWORNIA WYROROW CHEMICZNYCH 
„STANGAR De 


poleca swoje wyroby doskonałej jakości 
obuwia, pastę do podłóg, mydło do prania, 
. pokost, farby olejne itp. 
Lublin, Lubartowska Nr 13 — tel. 40-934 2772 


i bronił lotniska Czaczak, na którym lą- 
dowały pówrącające z Niemiec samoloty 
amerykańskie. 

Sąd odrzucił prośbę obrony przesłucha- 
nia lotników amerykańskich, którzy zgło- 


sit chęć przybycia do Belgradu.: Draża 


Michajłowicz oświadczył również, iż z po- 
wodów zasadniczych nie życzy sobie, aby 


jego sprawie. (PAP). 


kuacja mieszkańców nie nastręczała trud- 
ności, gdyż cała ludność obejmowała 160 
dusz. Przywódca zamieszkałego tam szcze- 
pu hawajskiego Jemata Kabwa nie sprze- 
ciwiał się przesiedlenia do nowej osady. 
Wśród okrętów, które mają ulec zbombar- 
dowaniu, znajdują się amerykańskie pan- 
cerniki, kfążowniki i inne jednostki prze- 
starzałego typu. Są tam m. in. 2 wielkie 
łotniskowce oraz pancerniki „Pensylwania“ 
i „Iowa“, które były niegdyś chlubą flo; 
ty amerykańskiej. Celem dia bomb atomo- 
wych będzie również znany krążow- 
nik niemiecki „Prinz Eugen". Do _ la- 
atołu Bikini sprowadzono też 2 
okręty japońskie, à mianowicie pancer- 
nik „Gago“ o wyporności 32 tys. ton i krę; 


Żownik „Sakawa“ — jednostki wybudowa 
kint przygotowania już. zakończono. Ewa- 'ne podczas ostatniej wojny. (PAP). 
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Czeska drużyna 


przyjedzie 20 czerwea do Lublina 


NAJSTARSZY MA 21 LAT 

Cały świat sportowy Lublina czeka w 
„napięciu na mające się odbyć spotkanie 
piłkarskiej drużyny reprezentacji Lubli- 
na i czeskiej drużyny KS Hradec Kralo- 
ve. W związku z tym, że mające się od- 
być spotkanie nastąpi już za kilka dni, 
zwracamy się przeto do prezesa lLubel- 
skiego OZPN ob. Krzesińskiego, z pro- 
śbą, by uchylił rąbka tajemnicy o czeskiej 

` drużynie. 

— Wprawdzie niewiele znam szczegó- 
tów dotyczących piłkarzy z KS Hradec 
Kralove — mówi ob. Krzesiński — ale 
mogę powiedzieć, że są to wszystko chłop 
cy młodzi. Najstarszy z nich -ma zaledwie 
21 lat. Konsul częski w. Polsce.w czasie 
rozmowy telefonicznej powiedział, że 
przyśle nam chłopaków, którzy chcą i u- 
mieją grać, a nie takich, co boją się pił- 
ki, jak to się niejednokrotnie n nas zda- 
rza. 

KTO BĘDZIE 
REPREZENTOWAŁ, LUBLIN 

"Wszyscy miłośricy spóflu* w Lublinie 
"rozważają obecnie szanse poszczególnych 
piłkarzy, którzy mogą być brani pod ù- 
wagę przy wystawieniu składu naszej re- 
prezentacji. Próżne jest wyliczanie przez 
kibiców papierowych szans poszczegól- 
nych zawodników — skład już ustalony. 


2 życia 
WKS Lublinianka 


Lublinianka przoduje w akcji P.P.O.K. 
Zarząd /W.K.S.- Tublinianka złożył na 
PPOK 5 tys. z!iotych, dając dobry przy- 
kład związkom i klubom „sportowym Lut, 
blina. Sportowcy lubelscy — chociaż z o- 
późnieniem -— powinniście skorzystać z 
= CoV SES, przykładu Lubiinianki. : 


nA Biba? R DELTY OROTT O. 


DODATEK. TYGODNIOWY GAZETY LUBELSKIEJ 


| 


Lublin, poniedziałek 17 czerwiec 1946 Fa 


Kapitan Sportowy Lubelskiego Okre- 
jgowego Związku Piłki Nożnej ób. Wiel- 
gusiak, obserwując graczy na treningach 
ustalił następujący skład drużyny: 

W bramce: Skraiński (Lublinianka), rè- 
zerwowy Nagórny. t 

Obrona: Kowalski (Lublinianka), Ko- 
rabiowski (Społem). 

Pomoc: Rudnicki (Lubl.);” 
(Lubli.), Król (KS Garbarnia). 

W ataku zagrają: (od lewego skrzydła) 
Kantorski (Szturm), Wójcicki (Lublinian- 
|ka), Różyło (Lublinianka), Opielak (AZS) 
i Malinowski (Lublinianka), 


Cieśliński 


Poza tym wysławiłem dużą ilość graczy, |praw dopodobnie nasi piłkarze nie 


zapasowych — mówi kapitan sportowy 
OZPN-u — ponieważ należy się poważnie 


KS Hradee Králové 


| 


liczyć z tym, że piłkarze czescy są mło- 
dzi i narzucą z miejsca- szybkie tempo 
gry. Wobec tego rezerwowi mogą w każ- 
dej chwili z całym powodzeniem zastąpić 
każdego gracza na boisku. 

— Którzy zatem gracze przewidziani 
są jako rezerwa reprezenlacji Lublina? 
— pytamy. ob. Wielgusiaka. 

— Jako rezerwowych wystawiłem Wa- 
lickiego ze Społem, Judyckiego z KS Gar 
barnia, Łączkę z KS Sygnał, Kurtz z KS 
Garbarnia, Terlikowski AZS i Krajewski 
Lublinianka. 

— Tak — wzdycha ob. Wielgusiak — 
wy- 
(trzymają tempa, ale duża ilość rezerwo- 
wych trochę nam pouhe: i 


en Dam aan me 


Nr. 19 


Pichelski na boisku 


W dniu 20 bm. w przedmeczu spotka- 
nia reprezentacji m. Lublina z czeską dru 
łyną KS Chadec Kralove sędziować bę- 
dzie znany aktor, ulubieniec publiczno- 

, Jerzy Pichelski. v 

PREY PY TSA 
PRZEDSPRZA0DAŻ BILETÓW 
NA MECZ Z CZBOHAMI 

Przedsprzedaż biletów na mecz z piłkar 
ską drużyną Hradec Krałove już jest ot- 
warta. Prosimy wszystkich miłośników o 
wcześniejsze wykupienie biletów, jak rów- 
nież o wcześniejsze przybycie na boisko, 
by nie powodować zatorów przy wejściu. 

W dniu zawodów czynne będą dwa wej- 
ścia: jedno ną trybunę przy Dyrekcji La- 
sów i drugie przy głównej brame. 

Przedsprzedaż biłetów odbywa się u ob. 
Sarneckiego (sklep bławatny) przy ul. Kra 
kowskie Przedmieście 30 i w sk'epie eek- 
trotechnicznym, ul, Krakowskie Przećm.e- 
ście 74 u ob. Nowakowskiego. 


Wspaniały sukces pilkarzy LSS 


KS. LSS. Lublin — KS. Technicum Sląsk 4: 1 (2: 1) 


W sobotę rozegrany został mecz piłkar- 
ski, pomiędzy śląską drużyną KS Techni- 
cum i lubelską KS LSS Był to mecz, w 
którym piłkarze LSS zaprezentowali się 
publiczności w jak najlepszej formie. Po- 


“kazali oni jak należy grać. Trzeba przede 


wszystkim podkreślić wykazaną przez dru- 
 żynę LSS ofiarność 1 ambicję sportową, 


; jak również grę całym zespołem, co nieste- 


ty rzadko można oglądać w Lublinie. Wa- 
lory, jakie posiadają piłkarze KS LSS wró- 
,żą im dobrą przyszłość, mimo wielu jesz- 
„sze braków technicznych, takich np. jak 
zbyt długie przetrzymywanie piłki przez 
poszczególnych graczy, braki w panowaniu 
nad piłką į inne, w każdym bądź razie 


` | przyznać trzeba, że drużyna LSS-u wypa- 


"-Misteżówikie pięści 
na ekranie kina Apollo 


Wszyscy miłośnicy boksu zaintóresowani 
x7-tymi mistrzostwami Polski mają okazję 
-do obejrzenia walk finałowych na ekranie 
kina Apollo. Specjalne wydanie Polskiej 
Kroniki Filmowej tworzy dodatek liczący 
około 300 metrów taśmy. 


Fiim zmontowany jest dość zręcznie i 
fachowo ze sportowego punktu widzenia. 
Nie darmo w opracowaniu dodatku brał 
udział taki spec od pięścjarstwa, jak K. 
Gryżewski, Z tysiąca metrów nakręconej 
taśmy wybrano najciekawsze momenty: a 
więc pokazano nam wszystkie walki e 


łowe i ponadto dwie sensacyjne walki eli. 


minacyjne "(Czortka z AR i Kolczyń- 
skiego z Nowarą). ` 


Na wstępie Danis: teni ao o- 
twarcia mistrzostw. Wielokrotny . mistrz 
Polski, Józef Pisarski, wciąga flagę naro- 
dową na maszt. Z wielkim zaciekawieniem 
obserwujemy porażkę wice-mistrza Europy 

rtka -z nieznanym dotąd nikomu Chu- 
"dym. Walka ta byla nadzwyczaj emocjonu- 


rzeń częstochowianina i rożpaczliwe intui- 
cyjne uniki Czortka, który z trudem do- 
trwał do końca, będąc bliskim ko. Kol- 
czyński góruje nad zaawansowanym tech- 


'nej szybkości i elastyczności. 


W finałach pojawiają się na ekranie 
wszystkie pary, od miniaturowych przed- 
stawicieli wagi muszej do potężnych po- 
staci z wag ciężkich. Przed naszymi oczy- 
ma zaciekle skaczą Stasiak 1 Sowiński, 


Grzywocz w wadze koguciej inteligentnie 


szcie w wadze piórkowej oglądamy nakrę- 
cony: w zwolnionym tempie pojedynek Ko- 
mudy z .Rogalskim. Niewątpiiwie najlep- 
sze wydan'e boksu. demonstrują walki: Ko- 
ziołka z Kowalskim i' Grądkowskiego z O- 
lejnikiem, Te pary wypadły najbardziej fo- 
togenicznie. Zwłaszcza ciosy Olejnika i 
Grądkowskiego zaskzkują nas żywiołowym 
tempem. Zwyc.stwo młodszego Olejnika 
nie budzi z - wgtpliwości, Szy- 


Jaca. AR skutki piorunujących ude- 4 murą.w w. pó: Rh sożkiej bawi się Z yaja 


+ ` 1 


z 
i 


* 


nicznie Nowarą siłą ciosu, ale brak mu daw. 


punktuje agresywnego Sadłowskiego, wre-' 


| 


dła dobrze, szczególnie zaś dlatego, że Ślą- 
zacy okazali się bardzo słabą drużyną, w 
której wyróżnił się jedynie prawy łącznik. 
Niestety, sam niewiele mógł dokazać, Nao- 
gół Ślązacy lepsi byli przy piłce, ale grali 
zupełnie bez szczęścia. Wszystko to jednak 
nie umniejsza zasług drużyny  lube'skiej, 
która w meczu z przeciwnikiem innego o- 
kręgu wzniosła się na szczyt swej klasy i 
dowiodła, że nie obce jej są arkana takty- 
ki footbału, i że umie walczyć ofiarnie o 
każdą piłkę w każdej sytuacji i na każdej 
pozycji Dodajmy do tego, że grano obu- 
stronnie, jak najbardziej fair. Pojedynki 


przy piłce kończyły się prawie zawsze zwy- 
eięstwem Ślązaków. SK 


nym Jaskółą, a Niewadził przewyższa 
szybkością Klimeckiego, którego kontry 
nie dochodzą do celu 

` Oko obiektywu filmowego. dojrzało. cie- 
kawe sytuacje również w czasie przerw, 
np. zmęczoną, przerażoną nawet twarz. 
Nowary, przychodzącego do siebie po mor- 
derczych uderzeniach Kolczyńskiego, a 
dźwiękowo utrwalono np. zdyszany oddech 
Koziołka. 

Dla nas, dla mieszkańców Lublina, przy- 
krym rozczarowaniem jest brak znajo- 
mych pięściarzy Labelskich. Żeby tak zo- 
baczyć sławny cios Zielińskiego, który 
wstrząsnął Grądkowskim, albo Białka na 
tle Stasiaka, czy defensywne zwycięstwo— 
nieuznane przez sędziów — Barana nad 
późniejszym  wice-mistrzem  Sadłowskim. 
Niestety — tego wszystkiego nie sfilmowa- 
no. Mamy na pocieszenie masywną sylwet- 
kę sędziego Marciniaka, saędziującego na 
prawdę w pocie czola. 


A więc stwierdzamy, że Film Polski tym 
razem dobrze wywiązał się z zadania. Spor 


„tówey śledzą szybko migające zdjęcia z za- 


partym oddechem, a nawet laicy — przy- 
padkowa publiczność kinowa — poddają 
się zainteresowaniu mistrzowskimi pięścia- 


| mi, 


Pierwsze aa gry odrami rozczarowu- 
ją widownię do drużyny śląskiej. Nie wi- 
dać ani finezji, ani taktyki zeapbłowej, któ 
rą spodziewaliśmy się zobaczyć u Śląza- 
ków. Już w 9-ej minucie po pięknej kom- 
binacji, przeprowadzonej przez atak LSS, 
Wójcicki strzela i piłka więźnie w siatce. 
Ślązacy zbierają się raz po raz do ataku 
na bramkę gospodarzy, ale bezskutecznie. 
Dopiero w 24 min. udaje im się zdobyć wy- 
równanie 1:1, i to dzięki temu, że bramkarz 
puszcza piłkę między nogami. Trzeba przy- 
znać, że mógł obronić. Jedynie przypadek 
zdarzył, że drużyna Technicum zdobyła 
punkt. , M, - 

W chwilę po tym przebojem całego ata- 
ku LSS ponownie prowadzi 2:1. Wynik ten 
utrzymuje się do. przerwy. 5 

W drugiej połówie gry w 4-min. Wój- 
cieki zdobywa trzeci punkt dla I,SS=u, Od 

chwili zaczyna. się wyraźna przewaga 
TaS. W obydwu drużynach widać pierwsze 
oznaki zmęczenia, jednak tempo gry weca- 
le się nie osłabia. W 21 min. strzela Wro- 
nowski, ustanawiając wynik dnia na 4:1. 

Dobrze spisał się prawoskrzydłowy Woź- 
niak, środkowy napastnik Wronowski. Rów 
nież pomoc grała bez zarzutu, słabo nato- 
miast wypadła obrona. Mendyk w bramce 
poza puszczeniem jednej piłki, dobrze bro- 
mit, łapiąc silnie pały piłki przez Ślą- 
zaków. Sędziował b. dobrze Pa 


KRONIKA SPORTOWA | 


ZBBRANIE © - 
W poniedziałek o godz. 18-ej "odbędzie 
się zebranie wszystkich członków KS Gar- 
barnia w lokalu przy ul. Krakowskie Praed 
mieście 29, Il-gie piętro, pokój Nr. 28; 
SEKCJA KOLARSKA LSS 


KS LSS organizuje sekcję kolarską pod * 


kierunkiem świetnego kolarza Łozy. Wszy- 
scy chętni mogą się zgłaszać w Sekreta- 
riacie ES LSS, ul. Kapocyńsśka 3. 


4 . 


kJ 


|. nuncjatora. lokal na Nowym Świecie mamy 
y ? 

? — Tak jest — ział jeden-z kolegów — | 
e Lokal nie jest tak ładny i obszerny, jak ten: w dru- 

|. gim podwórzu, na kręconych schodach... ale tru 

|. dno, może tam będzie bezpieczniej. 

= — I na wszelki wypadek proszę was. by tam na 
R _ początek przynajmniej było czysto. Mogą i i tam 


SE 


"w w 


Sir, 4 


zm, 


m m A YA M 


Gynkhama... i zawodnicy lubelscy 


Wrażenia ze zjazdu Tatrzańskiego do PA ORTAZEJ 


Pierwszą poważną imprezą od czasów 
wyzwolenia Połski był zjazd Plakietowy 
do Zskopdnego, zorganizowany przez nie 
dawno powstały, Tatrzański Kłub Moto- 
cyklowy. Na zjazd przybyło przeszło 700 
maszyn z Warszawy, Krakowa, Lublina, 
Częstochowy, Radomia, Przemyśla, Jaro- 
sławia, Bielska, Tarnowa, Kłodzka i in- 
nych miast. 


Szłafeła Lubelskiego Klubu Motocykło- 
wego powróciła już z Zakopanego, Wobec 
czego zwróciliśmy się do seniora Lubel- 
skiego Sportu Mołocykiowego ob. Pytla, 
by podzielił się z nami wrażeniami ze 
Zjazdu i Konkursu zręczności jazdy mo- 
tocyklowej. (Gynttama). 


— Na program Konkursu Zręczności 
— mówi ob. Pytel — złożyło się 11 kon- 
kurencji. Pierwszą z nich to jazda na mo- 
tocyklu ze szklanką wody w ręce, którą 
kaźdy zawodnik musiał zdjąć 
bez zatrzymania maszyny i bez dotykania 
nogami ziemi, a następnie po przebyciu 
wyznaczonej trasy stawiał z powrotem 
szklankę. Dosyć trudną konkurencją by= 
ła jazda na ślepo, 'Zawodnikom zawiązy” 
wano ocz,, którzy na sygnał klaksonu 
przejeżdżałi 50 m., po czym odwracali 
maszynę o 180 st, wracając na miejsce 
startu. Za każdy metr oddalenia się od 
miejsca startu motocykliści otrzymywali 
punkty karne. Z kolei przystąępowano do 
jazdy przez bramkę, której odstęp był 
większy o 4 em. od szerokości kierowni- 
cy. Po przejechaniu bramki zawodnicy 
masieli przebyć drogę między chorągiew- 
kami wężowało ustawionymi. Ostatnią 
chorągiewkę należało wyrwać z ziemi. Du 
'żo trudności przedstawiała jazda na de- 
skach szerakości ok. 25 m, i długości ok. 
35 m., przy czym deski ułożone były zy- 
gzakowato. Na pozostałe konkurencje 
złożyły się jazda na ruchomym mostku, 
przez rów, pod gongiem, w który trzeba 
było uderzyć w czasie jazdy i jazda w 
kojcu, który wyglądał w ten sposób, że 
przestrzeń 44 m. obstawiono palikami 
zaopatrzonymi w chorągiewki, gdzie 
przez odpowiednią bramkę wjeżdżał za- 
wodnik, a następnie objeżdżając kojec w 
kółko, masiał wyjechać przez miejsce 
wjazdu, nałaralnie nie wolno było doly- 
kać nogami ziemi. Zakończeniem konkur- 


su zręczności był wyścig powolności na 
' przestrzeni 60 m. Po tym wyścigu odby ta 


_ się jazda figurowa i akrobatyczna. 


-— Jak się przedstawiał udział sztafety 
lubełskiej na Zjeździe i Konkursie Ta- 
Irzańskim? 


ze stołu: 


|szonych zawodników 


|ny raport, po czym nastąpi podniesienie 


— Do Zakopanego mira: trus ch wa- 
runków i braku zaprawy ekipa nasza — 
mówi ob. Pytel —+ dójechała szczęśliwie. 


Jeden tylko z uczestników ob. Tarka 
miał kłopoty ze swoją maszyną. Do Ra- 
domia mieliśmy bardzo złą drogę, tak, że į 


w ciągu pierwszego dnia przybyli$my do; 
Kiele, gdzie przyjęło nas z pełnym zrozu- 
mieniem, okazując daleko idącą pomoc. 
Następnego dnia wyruszyliśmy do Kra- 
kowa, skąd udaliśmy się do Zakopanego. 

Na pytanie dotyczące organizacji zawo- 
dów, ob. Pytel stwierdza, że organizacja 
sportowa w Zakopanem była bez zarzutu. 
Sprawnie rejestrowano uczestników Zjaz- 
du, przydzielając im kwatery i przewod- 
ników, którzy zaprowadzali na miejsce. 
Następnego dnia był Konkurs Zręczności. 

— Czy zawodnicy lubelscy brali udział 
w Gynkhamie?. 

— Niestety, nie. Wprawdzie Mazurek, 
Bogusławski i Kruk mieli startować, ale 


Program Swi 


ia 5a skutek przebycia 


SE i zutęcze: 
największej w tym sezonie trasy speszyła 


ich fak, że nie wzięli udziału. A szkoda! 
|-— dodaje senior lubelskich motocykli- 
jstów — bo. mieli szanse. Trudno zresztą 


jest się im dziwić, Po raz pierws; nie] 
|Klórzy z nich widzieli konkursy Zręczno- 
ści jazdy, a cóż dopiero mówić o braniu 
w nich udziału. Mam nadzieję, że w nie- 
długim czasie będą oni mogli tak jak zw 
cięzca konkursu, młody zawodnik z War- 
szawy, Żymirski, 
szej arenie sportowej. 

Trema naszych zawodników to tylko 


skutek braku miejsca do treningów -w$ 


Lublinie — kończy ob. Pytel. 

Sądzimy, że kompetentne czynniki do- 
pomogą miłośnikom sportu motocyklowe- 
go do uzyskania odpowiednich terenó 
na trening, a tym samym skończą się one 
aa Krakowskim Przedmieściu ku zado- 
woleniu licznych przechodniów. 


ięta WF i PW 


w Lublinie 


W dniu 13 bm. odbyło się posiodzenie w 
Urzędzie Wojewódzkim -WF i PW przy 
współudziale lubelskich Klubów Sparto- 
wych i wszystkich zainteresowanych insty- 
tucjii. Na konferencji ustalono program 
Święta WF i PW w Lublinie, które odbę- 
dzie się w dnħu 23-go czerwea, 

W ramach święta zostanie urządzony 
bieg kolarski z wykonaniem szkicu plani- 
metrycznego w terenie, w którym wezmą 
udział 5-0s0bowe zespoły hufców szkolnych 
przysposobienia wojskowego, Poprzedniego 
dnia, tj. w sobotę 22-go bm. odbędzie się 
pokazowa gra połowa w terenie (po chorą- 
giewki) między hufcem Gimnazjum Zamoj- 
skiego i Gimnazjum Staszica. Poza tym. na 
sobotę przewidywane są eliminacje lekko- 
atletyczne ze wzgląd na dużą ilość zgło- 
(dotychczas kluby 
zgłosiły ok. 100 zawodników). Eliminacje 
odbędą się o godz. 16-ej na boisku DOW 
przy ul. Okopowej. J 

Program Swięta WF i PW obejmuje za- 
wody pływackie, które odbędą się na ply- 
wałni miejskiej o godz. 11-ej w następują- 
cych konkurencjach: 25 m. stylem dowoł- 
nym dle kobiet, 50 m. stylem dowolnym 
dła mężczyzn, sztafety 4x25 dła kobiet, 
4x50 dla mężczyzn. 

Po poładniu na boisku sportowym pozy 
ul. Okopowej o godz. 15-ej zostanie złażo- 


fiagi-i defilada zawodników w której weż- 
mie udzial ponad 800 czynnych sportowców 


s Lublina, Sensacją będzie defilada Taibel- 
skiego Klubu Motocykłowego, którzy wraz 
jze vymi maszynami zaprezentują się pu- 
bliczności lubelskiej. Po defiladzie odbędzie 
się pokaz gimnastyki w wykonaniu uczen- 
nic Gimnazjum Sobolewskiej, poczym od- 
będą się biegi krótkie: na 60 m. dla dziew- 
cząt na 100 m. w konkurencji szkołnej i 
klubowej. W dais ciezu programu od- 
będzie się pokaz gry 1. siatkówkę i koszy- 
kówkę zespołów szkół średnich. Po roz- 
grywkach zostaną rozegrane bićgi sztafe- 
towe 4x100 dla szkół i klubów oraz skaki, 
rzuty, międzyklubowa sztafeta olimpijska. 
W międzyczasie rozegrany zostanie pomię- 
dzy zespołami szkol. pokazowy mecz szczy- 
piorniaka, a na następnie Lublinianka za- 
pozna publiczność z zaprawą, gimnastyką i 
treningiem bokserskim. O g. 18-ej roze- 
grany zostanię bieg na 1500 m. szkolny i 
międzyklubowy, po czym odbędą się poka- 
zy techniki harcerskiej, a następnie uczen- 
nice Gimnazjum Sobołewskiej zaprodukują 
polskie tańce ludowe. Na zakończenie © 
godz. 19-ej odbędzie się zbiórka zawodni- 
ków, rozdanie nagród i opuszczenie flagi. 

Należy nadmienić, że wstęp na pokazy 
i zawody dla wszystkich jest bezpłatny. 


zbierać laury na szer-| 


ZEE] 
aN 


misty Zwiększyć 


dyscyplinę sporiową 
Na ostatnim posiedzeniu Lubelskiego 
ZPN poruszono bardzo ważną sprawę 
raku ilyscypliny wśród- eziotków róż- 


gaych klubów. uj; ETEA, ea 
z tip -** 


. Spotykane ostatnio na porządku dzien- 
nym lekceważenie zarządzeń władz kiu- 
bowych przez poszczególnych zawodni- 
ków stworzyło niemiłą i niesportową at- 

aosferę na terenie Lubelskiego OZPN. 

edopuszczałne są tego rodzaju wypad- 
by przed tak ważną rozgrywką jak 
mecz z czeską drużyną piłkarską, zawod- 
icy wyznaczeni ua trening nie zgłaszali 

„ Zdarzyło się bowiem lak, że na wy- 
znaczonych 3) zawodników ua treningi 
przed spotkaniem z Czechami zgłosiło się — 

dwie B-miu. Tak samo w poszczegól- 
kiabach gracze bagatelizują sobie 
i wskazówki kapitana względnie 
a. OZPN pestanowił oczyścić tę nie- 
atmosfere przez dyskwalifikację 
roduńków, ponieważ okazało się, iż 
st to jedyna a wiodąca do podnie- 
enia poziomu rstwa lubelskiego. 
Kary Ha zawodników będą bardzo snro- 
we, OZPN i wszyscy prezesi klubów zgod 


zt 


nie postanowili nie tolerować szanta%ów 


awet najlepszych graczy, którzy hän” 
skwalifikowani na rok czasa. Zarzzā 
wy Zw. Piłki Nożnej postanowił 
ównież nie zwalniać graczy z peszcce- 
| kłabów, zaznaczając w ten spo- 
swój stosunck do tzw. kaperowania 
aczy. Żaden z zawodników nie otrzyma 
Inienia ani też nie będzie wciągnięty - 

a listę ezłonków innego klubu. Dość cza- 
su było na to, by wybrać barwy klubo- 
we. Niejednokrotnie przechodzenie za- 
wodników z jednej do drugiej tub nawet 
trzeciej drużyny w ciągu jednego sezonu 
powodowało zamęt i chaos w naszym pił- 
arstwie. Niemniejszą winę prócz graczy 
ponosi publiczność lubelska, która swym 
iesportowym zachowaniem powodowała 
ste wykroczenia poszczególnych laa- 
wodników, którzy psuli całą pracę zespo- 
. OZPN będzie zmuszony wobec tiez- 
nych przekroczeń usunąć względnie nit 
dopuścić do gry na boisku nawet tzw. 
„asów*, eo na pewne przyczyni się do 
pp awy stosunków w piłkarstwie, a tym 

riaż do takiego jaki oglądaliśmy w ub. 


Równocześnie zwracamy się z upełem do ff | 


klubów, które nie zgłosiły dotąd swoich za- 
wodników, aby jak najszybciej przed 


je imienne swych członków, którzy wez- 


mą udział w zawadach Święta WF 1-PW 
najpóźniej dc wtorku. ©) A 


Postanowienia OZPNu należy przyjąć 
gorącym upłauzem i wyrazić życzenie, 
by przy współpracy z Zarządami Klnbów 
p je w życie bez względu na 

ynik w najoiidzycze grywkach. 


MARIA MALISZE NALISZEWSKA 


„BYLE po WIOSNY- 


Tadeusz, siedząc w małym pokoiku, do którego 

tylko nieliczni mieli dostęp, mówił: 

jsmutniejsze jest to, że ta kanalia jest wciąż 
wiedd mas. Autor listu jest za dobrze poinformowa- 
ny, by mógł być kimś z poza naszego gróna. 

— To straszne — szepnęła jedna z koleżanek 
dziennikarek, która w białym fartuchu, wprost od 
rozlewania zapy, przysiadła koło rozmawiających. 
— Musimy koniecznie tego człowieka znależć. Ina- 
czej nie będziemy mieli chwili spokoju. 

— Mamy teraz przed sobą dwa zadania, — po- 
wiedział rzeczowo Tadeusz — jaknajszybszą prze- 
prowadzkę stąd na Nowy Świat i znalezienie de- 


i previs z rewizją. 


— Ależ Drik; może kolega być spokojny. 


) | sam lji dopilnuję. Trudniejsza jest deja sprawa: 
j iens tego łotra. , 


= Anonim pisany był na maszynie. Tadeusz poda- 


wał go kolegom we olei do oglądania. Kręcili gło- 
wami i oddawali da 


Nagle jeden z rej ANTA z przejęciem: 


— Poczekajcie, poczekajcie, to chyba niemożli- 
we. Ależ tak... . jednak tak tak. Może ja się myle, ale 
nie... 


Pochylony nad złowrogą ćwiartką papieru obra- | "© 
cał ją w dk na wszystkie strony, "podbiega? do 
okna, patrzył pod światło. : 

~ No, co się stało? Czy będziesz mówił? — |" 
spytał go Tadeusz. =~ 

— Posłuchajcie. Ja znam maszynę, na której to 
świństwo zostało napisane. 

— W jaki sposób? 

— Jaka to maszyna? 

— Gdzie ona jest? U kogo? 

Pytania padały, 
z tych pytań czaiła się groźba dla autora listu. 

-— Poczekajcie, poczekajcie, powoli, a zaraz wam 
powiem. Miałem od dziesięciu lat maszynę, małe- 
go Remingtona, od dłuższego czasu wyskakuje tam 
litera „I”, Usiłowałem to reperować, ale nie udało 
się, feler trwa, a na dodatek zaczął jeszcze opa- 
dać w dół przecinek. Pisałem z tymi brakami, aż 
do początku wojny, ale teraz ciężko mi 3 wye - 


PY TRZE! EAZA TA Ye UPA S zi. Wz E a TE. 


jak wystrzały, a w każdym |ba jest 


żywić dom , dwoje dzieci, więc postanowiłem. 
z ié dom: żonę oda © że straszą ciągle, że 
SE o ES maszyny do pisania w prywat- 
nych domach. 
— Sprzeđałeś ją? — spytał niecierpliwie Ta- 
tat 
— Sprzedałem. I patrzcie, ten list pisany jest 
wyraźnie na tej samej maszynie. Czy może być 
= maszyna, na której właśnie „l” skacze w gó- 
„ystkie dowy zółte eż ię nad ćwiariką 
Wsz s ia pa- 
pieru i rzeczywiście słwierdzil, że maszyna, na któ- 
rej pisano ten list, ma le braki. 
— soki jeszcze rapsai rady aji od 
maszyn y dziennikarz 
Tadeusz wstał z alien? i podszedł do kolegi: 


— Komu sprzedałeś tę maszynę? — spytał stłu- 
4 = głos em. 4 
t jestem tym rysa Ć? może to 


łej, wsze dwoma tysodni 
a sa kolportażu na Toda 
|» slask 


jeszcze E 
Spojrzenia wszystkich obecnych uskwipńe były 


iD. CC. m). 


w twarzy zapytanego. 


ś 
w 
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Odpowiemy trzykrotnie „TAK” 


Spółdzielczość wobec pytań reicrendum 


Centrale spółdzielcze wydały w tych 
dniach odezwę stanowisku 


której m. in. czytamy: 

„Nie jesteśmy ruchem politycznym. Nie 
możemy, zajmować się sprawami polityca- 
nymi między stronnictwami demokratycz- 
nymi. Aie jesteśmy ruchem społecznym pra |ko w takim ustroju spółdzietczość ma sv cj 'czego „Społem, Centralnej Kasy Spółek 


| eSprawa ustroju społowy:g: i gospodar Jość — jako państwo mocne i sprewiodłiwe, 

czego Polski — to poza wóśzywtwim sprawa |. Takie jest nasze stanowisko". 

sensu naszej pracy spółdzielczej. R | Pod odezwą widnieją podpisy przedsta- 
"TAR! „wioieli władz naczelnych Społem Zw. Go- 

Chcemy ustroju opartego na ugspołecznio- spodarczego Epókłz. R. P., Związku Rewi- 


jetne nic z tego; co -jakąkelwick drogą |arodowe ideały. Budowlanego, 
kształtuje los społeczny tudu polskiego. ` Odpowiadamy TAK na drugie pytanie. 
Dlatego nie możemy milczeć, kiedy cały | Czy ŻA WJ granic Rzeczy- 
naród ma odpowiedzieć na najważniejsze pospolitej na Odrze i Nisie? 
4 
F sg, Bo jesteśmy PARCZAĆ 
Sprawa Senatu nie jest spravą błachą. | z 
Gdpowtedź na pierwsze pytanie będzie dro- POOR pyska A > 
gowsksmem — czy demokracja polska bez Tatap zee POWO A SEZ 
Senatu ma być prawdzi% władzą ludu bez | są z t RE j mie wok 
pośrednią 1 suwerenną — czy z Senatem |, uż piech w 
ma być zaledwie głosem ludu cenzurowa- | kiki P CE » ża Pol- 
nym praes „elitę”. A od tego zależy ogrom- he P s a — to jedyne Pok 
nie wiele — nie tylko w polityce, ale i w $ uzupełnia się brakujące części aparatury 


i Ó dziś i na przysz- 
warnulaneh społecznych 1 _ gospodarczego |S% która” może. latnieć 
bytu ludzi pracy. | TRERIGD RES, * 1 GRANIE ET "2 PESNRCPNĄ 


Dlatego zabieramy głos 1 „gdpowiadamy | Jak spędzają cezas 


WROCŁAW. Prace nad odbudową tutej- 


KRAKÓW. Produkcja przemysłu nafto- 


| 
„TA K* , | dzieci polskie w Danii? | paki dE zza yecseći 
na pierwsze pytanie. Chcemy zniesienia Se- | Ostatnio specjalna Komisja P.CK. iloi pół tys, ton ropy w porównaniu do 1,3 
natu, min. Oświaty wizytowała dzieci polskie w 'tys. ton wydobytych w lutym. Produkcja 
ae Danii. ST gazu ziemnego osiągnęła w marcu ponad 


14 mil. m. sześc. Na terenie Zagłębia prze- 
prowadzono 43 wierceń w tym 24 eksploa- 
tacyjnych, 8 pogłębiających, 5 poszuki- 
waiwczych i 6 mających na celu rozbudowę 


Dzieci rozmieszczono częściowo w SZ 
lach i penr mai~- h, częściowo w domach 
prywainycu, przeważnie  poiskich. 


KRALE i -— SAR 
Funkcjonariusze państwowi 


y 


> Otrzymały one nowe ubrania, obuwie i szybów. : 
człenkowie komisji wolni od- | zabawki. sód w BLAT PRACY i 
- : N 
zajęć służkowych da dnia 3lipca| Żywione są intensywnie. Społeczeństwo | NOWROCŁAW. 120 robotników Pań- 


Treść zariądienia Prózeca Rady Mii- | U5skie odniosło. się” x serdecznością 49 | stwowej Fabryki Sody.„Bolway" w, Mat- 
strów z dnia 15 czerwca 1946 r. w sprawie młodych przybyszy z Polski. (API). wach pod Inowrocławiem obchodziło jubi- 


zwalniania funkcjonariaszów państwowych A TREE EE ERE 


od zajęć w związku x głosowaniem Tudo- Kalendarzyk prae 


wym brzmi, jak nastepuje: 
Komisji Głosowania Ludowego 


„Funkcjonariaszów państwowych, wyko- 
nyy funke M 
Skara si seb wj CA pnia 15 czerwca b. r. upłynął - termin |dzone oddzielnie dla każdego obwodu gto- 
jak i obwodowych komisji Gł karać przesyłania zażaleń oraz  mieuwzględnio- sowania, spisy dodatkowe, przewodniczą- 
dowego należy, vel umożliwienia im prze nych sprzeciwów przez przewodniczących | cym Komisji Obwodowych w dwóch egzem 

, n 

prowadzenia prae, i ych z glos Obwodowej Komisji Głosowania Ludowe- | plarzach oraz przewodniczącemu Okręgo- 

kiom iad injaó od zajęć skał go. W terminie do dnia 20 czerwca prze- wej Komisji w jednym egzemplarzu. 

"a do dnia $ lipca 1946 r. wodniezący Okręgowej Komisji rospoana * UCHWAŁY KOMISJI 
; otrzymane zażalenia i*sprźeciwy oraz na- | Należy przypomnieć, że do ważności u- 
oe, Rab PA zakre | każe Obwodowym Komisjom ewentualne | chwał komisji głosowania ludowego nie- 
aie Caa wydadzą niezwłocznie do pod- | wprowadzenie zmian do spisów osób u- | zbędna jest obecność przewodniczącego lub 
eg:yCh im. instytucji, organizacji, urzędów | prawnionych do głosowania. jego zastępcy i co najmniej dwóch człon- 
| przedsiębiorstw zalecenia, aby fnnkcjona- | Nje później, niż 22 czerwca Obwodowa | ków komisji. Uchwały zapadają większo- 
riusze i pracownicy, wykonywujący funk- | Komisja, po ewentualnym uprzednim wpro | ścią głosów, 
cje, okróślone w ustępie poprzednim, byli | wadzeniu do spisu zmian, zarządzonych REPATRIANCI 

zwalniani od zajęć służbowych do dnis 3| przez przewodniczącego Okręgowaj. Komi- A GŁOSOWANIE LUDOWE 
lipca 1946 r. z zachowaniem prawa do upo- | sy; ustala ostatecznie spis osób, uprawnio- | Repatrianci, którzy wróciłi ostatnio do 
sażenia lab wynagrodzenia", nych do głosowania, kraju z zagranicy, winni zwrócić się do 
Również nie później, niż 88 czorwoa, Komisji Głosowania Ludowego w obwo- 


Prezes Rady Ministrów, za 
(—) EDWARD OSOBKA-MORAWSKI. | rządy miejskie lub gminne prześlą aporzą- | dzie, gdzie zamieszkali i zażądać wciągnię- 
cią na dodatkowe listy osób, uprawnio- 


M EAEE POL FRA ETSE £ 
|nych do głosowania, To samo odnosi się 


È Walka ze -szkodnika mi _spolecz nymi. go obywateli, którzy zmienili miejsce za- 


miesźkania. W: takim wypadku, podstawą, 
) y ; i i j dia | 3jaca prawo do dodatkow isu, jest 
ZA. NADUŻYCIA POD. 34D DORAŻNY | Dąbrowie Górniczej okolo 10 ten mąki dla JE NR pała y a w 
Specjalna. Komisja do Walki z Naduży- | wypieku chleba, przeznaczonego do aprowi- zeczy aa pa RZ | 
ciami po przeprowadzeniu kontroli w przed | dowania pracowników państwowych. Zo- a m zo zamieszkania 
siębiorstwie Naprawy Samochodów i Budo | rek chleb wypiekł, ale sprzedał go po ce zaszła po 10 maja, a później, niż 19 
-wy Karoseri w Grudziądzu, ujawniła nadu | nie rynkowej. W wyniku rozprawy Sąd | PoWCA. | 
/ życią na kwotę około 2 milionów zł. Nadu- | skazał Zorka na 3 lata więzienia. 
żyć tych dopuścili się kierownik admini- | — NrĘUCZCIWI LEKARZE I KUPCY 


stracyjny Władys W 
tAE: żę E zy Pa Starostwo. Grodzkie w Sosnowon „apa 
gnęło do odpowiedzialności > 


rownik techniczny Teofil Sokolowski. Wo- 
łonikowski i Sokołowski wiadać będą z 

- : 5: oaea nej kiiku lekarzy miejsoowych pod va- 
routem karygodnego niedbalstwa w sio- 


za swe czyny przed Sądem Doraźnym. 
2 LATA WIĘZIBNIA ZA DEFRAUDACJĘ | gunju do powracających chorych repatriam 
_ Sąd Doraźny w Bydgoszczy rozpatry- | tów, ; nałożyło na nich kury w wysókości 
wał sprawę byłej kasjerki fabryki traków | s. „0, złotych z 
Blumwe w Bydgoszczy Heleny Sikorskiej, | A 
oskarżonej © przywłaszczenie z kasy 84 |- 
dowamia 40 tys. zł. Sąd, biorąc pod uwa- 
gę młody wiek oskarżonej, skazał wieuczoi- 
wą kasjerkg na 2 lata węzienia i 2 lata 
utraty praw obywatelskich || 
3 LATA WIĘZIENIA | 
Sąd Kamy w Sosnowcu rozpatrywał spra- 
wę Jana Zorka, piekarza z Dąbrowy Gór- 
niczej oskarżonego o oszustwo. Nieuczciwy | 
piekarz otrzymał od Zarządu Miejskiego w 


w-Wysłarczy zwrócić uwagę na to, 
że xa Senatem głosowali galicyjscy 
konserwo-demokrąci z Klubu Pracy 
Konsiylucyjnej, | PAS 
DO TEGO SEJMU NIE WYBIERANI, 
nie wchodzący do niego z łaski chwiło- 
wych okoliczności, jako „wschodnio-ga- 
ficyjscy posłowi. de b. parlamentu b. 
Austrii. Są to pogrobowcy Austrii na 
równi z Dawidem Abramowiezem, któ- 
ry lakże tyłko z owego tytułu w Sejmie 
„polskim zasiadał... Nie dość tego: wt? 
większości znaleźli się konserwatywni 
 postowie niemiecey ~w liczbie  6-ciu... 
Ale ce zasługuje na podkreślenie i na- 
piętaowanie to fakt, 


szereg doraźnych 
kar. zi; 


| 
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Uroczysty pogrzeb 
członka ORMA w Siedłcach 
W Siedlcach odbyła się uroczystość po- 
grzebowa Tadeusza Niegiołka, członka od- 
działu ORMO z Siedlec, który zginął w 
czasie zajść w dniu święta ludowego w 


| Stoczku. Udział w pogrzebie wzięli przed 
| stawiciele władz, wojska, partii politycz: 
| nych, delegacji młodzieżowych, szkolnyci. 
| harcerstwa, kompanii honorowej ORMO . 


nym przemyśle i chłopskim rolnictwie. Tyl- zyjnego Spółdziełni R. P., Banku Spółdziel- | 


około 3 tyg. rzeszy mieszkańców miasta 


Hg: s x | Nad. grobem zmarłogo wygłoszono prze- 
cujących i dlatego nie może być nam-obo- Wielki sens i mają sens nasze społeczne i Rolniczych i Społecznego Przedsiębiorstwa 


mówienia, piętnujące bandyckie metody 


'reakcyjnych ełementów. 


leusz 25-1ecia swej pracy. Na uroczystość, 
która została połączona z uruchomieniem 
w fabryce nowego działu produkcji sody 
kaustycznej, przybył wicemin. -przemysłu 
inż. Rumiński. 
NOWY DYREKTOR GUM 

WARSZAWA. Minister Żeglugi i Handlu 
Zagranicznego mianował ob. Wysockiego 
"Tadeusza dyrektorem Głównego Urzędu 
Morskiego w Gdańsku. ; 

SZCZECIN. PRZYGOPOWUJE SIĘ 

DO PRZYJĘCIA TRANSPORTOÓW 

` UNRRA 

SZCZECIN, DOKP w. Szczecinie zakoń: 
czyła prace związane z przygotowaniem 
pomieszczeń dia. bydła z traneportów 
UNRRA na stacji Żeleohowo. Wykonano 
również 12 ramp przenośnych, umożliwia- 
jących załadowanie bydła do wagonu. 
ODCZYT ŻONY POSŁA BUŁGARII 


WARSZAWA. W anmu 14go b. m. w 
saii Towarzystwa Słowiańskiego p. Taga- 
roff, małżonka posła bułgarskiego w War- 
sząwie wygłosiła odczyt p. t. „Kobieto 
bułgarska”, Na sali wśród licznie zgroma:- 
dzonych gości obecne były małżonki dy- 
plomatów zagranicznych akredytowanych 
w Warszawie i wysokich dostojników pol- 
skich, : 
3 MIL. M. SZEŚC. GAZU 

KRAKÓW. Gazownia krakowska wypro- 
dukowała w ciągu ostatnich dwóch miestę- 
cy 2.110.000 m. sześć. gazu na pokrycie zu- 
życia przez miasto, które wyniosło w tym 
okresie ponad 3 mit. m. sześć, w tym 890 
tys. m. sześć. gazu ziemnego. 

— m (YO - 


4 lata więzienia 
za ubliżenie Państwu 
i narodowi polskiemu 
Specjalny Sąd Karny w Lublinie skazał 
Agnieszkę 


Niemirowską urodzoną w soku 
1889 we wsi Gronów; pow. na 4 


Puławy 
lata więzienia, utratę praw publicznych if 


obywatelskich praw honorowych na o! 

lat 4-ch oraz na konfiskatę całego jej - 
nia. i 

Niemirowska Agnieszka zamiesskała w 
Lublinie oskarżona była o to, że w czasie 
okupacji niemieckiej szerzyła wśród lud- 
ności polskiej defetyzm, wyrażając się, że 
Polska nigdy nie powstanie, wychwalajać 
Niemców i ich fiehrera. W ten sposób o 
słabiała wiarę Polaków w odzyskanie Nie- 
podłegłości, „poza tym ubiiżała godności Po 
laków i i 


senatem 6 głosów większości* 
[Z artykułu wstępnego „Roholnika* z 22.X. 1928 r.] 


ŻE OWYCH NIEMCÓW SKŁONIŁA DO 
GŁOSOWANIA ZA SENATEM OBIET- 
NICA JAKICHŚ KONCESJI ENDEC- 
KICH MINISTRA B. ZABORU PRU- 
SKIEGO P. KUCHARSKIEGO.. | 
- Oto jak się stworzyła ta większość 6-ci 
głosów, zmierzająca ukraść dorobek de 
mokracji polskiej... 
(W spisie postów głosujących za Sena 


tem tłustym drukiem podkreślono nazwi- 


ska niemieckich posłów dolano w uawia- 
sie Niemiec Daczke Karol (Niemiec) 
Hauke Stanisław 


" 
Hasbach Erwin » 
Heicke Gustaw a 
Knast Bolesław » 
n 


Ludecki Albrecht 


Kalendarzyk 


Dziś: Inocentego 
Jutro: Marka 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Pogotowie ratunkówe . . s » » 
Straż ogniowa . . » » «: : scs 
Pogotowie elektryczne przy ok- 

trowni Miejskiej . . i 
Warsztaty wodociągowe | sraali, - 21-42 


Dyżu Komendy Miasta M. O. . 23-83 

K laty Milefi Obywatelskiej: I — 
21-91; — 24-2; NI — 24-27, IV — 
14-14. 


| "TEATRI KINA ; 


32-78 
11-11 


20-61 


Z TEATRU MIEJSKIEGO 
Dziś i eodziennie o godz. 19.15 przemiła 


amerykańska komedia B. Connersa „Roxy“ | 


z Janiną Martini w roli tytułowej. Dalsze 
role grają: M. Górecka, K. Granowska, 
E, Ossowska, M. Chmielarczyk, J. Pichel- 
skt, J. Śiwa i W. Wacławski, 

Reżyser Irena Ładosiówna. Dekoracje 
zaprojektowała i wykonała Z. Węgierkowa. 

TEATR DOMU ŻOŁNIBRZA gra c% 
dziennie wesołą rewietkę pióra Br. Broka. 
Zdz. Gozdawy, Jerzego Jurandota i W. Stę 
pnia p. t. „Wolnoć, Tomku, w swoim dom- 
ku“, r AEN Bronisław Brok. Udział 
pierze cały zespół. Bilety w przedsprze- 
daży kasy Teatru. Wobec panowanego 
„tournee — rewietka utrzyma się na afiszu 
jeszcze tylko kilka dni Foczątek o godzi- 
nie 19.15. 

KINO „APOLLO“ wyświetla film p. t. 
„Miłość w kajdanach". Nadprogram PKF. 
Początek seansów: 15,30, 17,30, 19,30. W 
niedziele į święta 13,30. 

KINO „DOMU ŻOŁNIERZA” wyświetla 
film p. t. „Wołga Wołga". Nadprogram 
P.K.F. Nr. 15/46. Początek seansów w dni 
powszednie 15, 17, w niedzielę 13, 15, 17. 
WY ETE EN EEEE E DA Ac KU OGDACA 


| OGŁOSZENIA URZĘDOWE | 


„,, Wydaiał Odbudowy Urzędu . Wojewódz- 
kiego Lul ego ogłasza przetarg nieo- 
graniczony na wykonanie robót remonto- 
wych tynkarskich elewacji budynku Spokoj 
na 4 w Lublinie, w terminie do dnia 1.9. 
1946 roku, ą 

Podkładki przetargowe można nabyć w 
Wydziale Odbudowy, Lublin Spokojna Nr. 
4, pokój 76, gdzie też należy składać ofer- 
ty w zalakowanych kopertach. Otwarcie o- 
fert nastąpi dn. 26 czerwca 1940 10lu o 
godz. 12-ej, 

Do wnętrza koperty ofertowej należy 
włożyć kwit wadialny w wysokości 1 proc. 
ogólnej sumy kosztorysu. 

Wydział Odbudowy zastrzega sobie: 

1) prawo unieważnienia przetargu bez 
podania przyczyn i bez zobowiązania po- 
noszenia z tego tytułu jakichkolwiek od- 
'szkodowań, > z ? 

-2) prawo z częściowego skorzystania z 
oferty. 7 j 

3) prawo wyboru oferenta bez względu 
na wynik przetargu. 2 
Naczelnik Wydziału Odbudowy 
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|| (Iné. Gozdek) 
| WROBNE UGŁOSZERIA | 


| senna 
NAUKA 
DYREKCJA I PAŃSTW. LIC. I GIMN. 
STASZICA W LUBLINIE ogłasza zapisy 
do wszystkich klas gimnazjum (oprócz 
I-ej) i liceum. Przewidziane są klasy 
przyśpieszone (semestralne) dla młodzieży 
opóźnionej. Początek zapisów 15 czerwca 
w godzinach od 9 do-17 w kancelarii szko- 
ły Al, Racławickie 20 b. Szczegóły na miej- 
scu i ew. w afiszach. Dyrektor 
2773 Mgr. Lewacki Tadewsz 
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+ KACA : 

U T AANE | RL. 00 4 14 041 PA. D 
"POTRZEBNY fryzjer męski na dobre wa- 
runki i manikurzystka, „Lublin, Narutowi- 


cza 34. ` 2815 
HANDLOWE 


IE ROMDIGF sprzedaż, pomiary, pla 
p m. przysi Bogd Białkow- 
ski, Lobin Sądowa 4 T PE 2824 


DOMY, place sprzedaje koncesjonowane 
przedwojenne biuro „Wygoda* Michałow- 
skiego, Bernardyńska 28, tel. 34-87, 
~ Redakcja i Administracja Lublin, ul: 8 

Buchalteria i dział ogłoszeń 25-88. Wydz 


Bedakcja nie- z raca. Punkty przyima 
i © majska 21 4) Kiosk--Rychawska 67 Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada 


m mi ni Dw 


Drukarnia Nr 1 Spółdz. Wyd. „Czytelnik w Lublinie 
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GZEBDYZ PUYBNEZEYNA 


mpa wa 


Pasiasty sztandar z literą „P” 


ma czerwonym trójkątnym polu 


; Poświęcenie sztandaru Zw. b. Więźniów Politycznych w Luhlinie 


W dniu wczorajszym o godz. 9-ej ra- 


no w Katedrue aibeiskiej sebrali się | wzajemna pomos. 


członkowie Zwiąaku b. Więśniów Połity- 
canych z Lasblina, jak również całego okr. 
lubelskiego, by wziąć udział w pońwięce- 
niu sztandaru Związku. 

W ozasie mszy św. okolicanościowe ka- 
zamie wygłosił długoletni więzień obomów 
| hitlerowskich ka. dr. Krywioki, Cytowane 
|przez niego listy idących na pisracenie 
„mńęźniów do ich rodzina nawoływały do 
wytrwamia, przejawiając olbrzymi hart du-' 
cha. 

Po mszy św. przed głównym ołtarzem 
odbyło się poświęcenie pasiastego sstanda- 
ru z literą P na czerwonym trójkątnym ko- 
le. Sztandar ten prosty i skromny, jest 
symibolem największej męki, wytrwania i 
wyzwolenia. Na sztandar ten nikt nie jest 
w stanie patrzyć obojętnie. 

Po wyjściu z kościoła uformował się po- 
chód ze sztandarem Związku i delegacją 
ze sztandarem ZHP ma czele, który udał się 
do Teatru Miejskiego, gdzie odbyła się a- 
kademia. f 

Przed akademią w teatrze aprzedawa- 
na była jednodniówka, wydana starańiem 
Komitetu Obchodu Święta b. Więźniów 
Politycznych w Lublinie, na treść której 
złożyły się fragmenty z pamiętników 
więźniów oraz fotografie z obozów kon- 
centracyjnych. Dochód ze sprzodaży jedno- 
dniówki przeznaczony został na fundusz 
wdów i sierot po poległych więźniach po- 
litycznych. ` ? 

Akademię zagaił prezes Związku ob. Dwo 
rakowski, witając zebranych gości oraz 
członków Związku. W przemówieniu swym 
ob. Dworakowski mówiąc o celach Związ- 
ku podkreślił, że pierwszym zadaniem 
Związku jest wypełnienie testamentu więź- 
niów, któwsy zginęli w ohozach,za który 
brzmi: „Kolego, pamiętaj o mojej żonie 
i dzieciach", takie bowiem były prawie za- 
| wsze ostatnie słowa umierających więź- 
i 


_"Po praemówiemiu ob. Dworakowskiego 
sebrami uczeżli pamięć poległych więźniów 
1-minatową ciszą. 

Następnie przemawiał S-ietni więzień o- 
bozu w Oranienłuingu 1 Dachau, ks. dr. 
Trochenowioz. Słowa jego, gdy mówił o ge- 
honnie więźniów w hitlerowskich obozach, 
wycignęły iiejedną łzę z oczu obecnych. 

Trud odbudowy kraju, odbywającej się 
w tak ciężkich warunkach, powinien spo- 
czywać przede wszystkim "na naszych, 
przywykłych do trudu, barkach — mówił 
ks. dr. Trochonowicz. Za drutami obozu 
mie marzyliśmy © powrocie do Polski, o 
takim czy innym zabarwieniu politycz- 
nym, marzyliśmy o tym, by wrócić do Oj- 
czyzny, do domu. Stwórzmy więc przede 
wszystkim jednolitą platformę polską, nie 
móżmicowaną zapatrywaniami polityczny- 
mi i bądźmy czujni. Krzyżak zawsze jest 
ten sam. Ozyha na ziemię naszą. Stwórz- 
my mur z polskich ciał i sere, który za- 
bempieczy nam nasze granice zachodnie.“ 

Następny zkolei mówca, przedstawiciel 


głównego Zarządu Związku b. Więźniów 
Peditycznych, poseł Dąbek, w praemówie- 
niu swym nawoływał do jak najaktywniej- 
miego udzięłu w życiu społecznym i poli- 
tycznym członków Związku. Następnie ob. 
Dąbek oświedozył, że w zbliżającym się 
Referendum Ludowym wszyscy b. więź- 
miowie polityczni odpowiedzą Da wszyst- 
kie tny jego pytania „TAK“, gdyż tylko 
w ten sposób można zapewnić trwały po- 
kój i demokrację w Polsce. ` 

„Skatki wadłiwej struktury społecznej 
i polityki Polski przedwrześniowej najbar-. 
dziej odczuliśmy my, b. więźniowie obozów 
hitlerowskich — mówi ob. Dąbek. — Sześć 
mikionów Polaków spałonych w kremato- 
riach to najważniejszy argument przeko- 
'nywujący, że nie można przywrócić Pol- 
ski przedwrześniowej.* 

Po przerwie odbyła się druga część A- 
kademii — część artystyczma. . 

Następnie b. więźniowie udali się na Maj 
danek, celem złożenia wieńca. 

Na zakończenie uroczystości odbył. się 
wspólny oàd członków Zw. b. Więźniów 
Politycznych i zaproszonych gości. 


Wojewódzki Zjazd 


Stromnietwa Demokratycznego 


W dniu 16 i 17 b. m, obraduje w Laubli- 
nie Woj. Zjazd Stronnictwa Demokratycz- 
nego. Zjazd rozpoczął się w niedzielę z u- 
działem zaproszonych gości, sympatyków, 
przedstawicieli CK Stronnictwa Demokra- 
tycznego oraz 54 djlegatów terenowych 
i miejskich. 

Na części oficjalnej byli: wojewoda lu- 
bełski ob. Rózga, przedstawiciel DOW płk. 
Jekiej, przedstawiciele miasta, organiza- 
cyj, instytucyj, stronnictw politycznych i 
społeczeństwa. 

. Goci powitał prezes Okręgu Lubelskie- 
go Str. Demokratycznego dyr. Blektrow- 


ni Miejskiej inż. Rawita ostrowski. . 

Jako pierwszy referent przemawiał przed 
stawiciel CK Str. Dem, mgr. Nagórski, 
wysłaszając róferat o zasadach polityki we 
wnętremej. Po nim poseł do KRN dr. Klo- 
sek wygłosił referat p. t. „Zagadnienie po- 
lityki międzynarodowej". 

Zjazd miał być uświetniony wizytą mi- 
nistra spraw zagranicznych W. Rzymow- 
skiego, który, niestety, nie przybył spowo- 
du choroby. > Zb A Š 

Po części oficjamej zaczęły się obrady 
wewnętrzne, które trwać będą przez dwa 
dni. (ac). 


KOZAK e M MAK WAZA W MOZEMY a Á 


Olbrzymia manifestacja w lesie 


W dniu wczorajszym w lesie krępiec- 
kim pod Lublinem, w którym Niemcy spa- 
Äi ponad 360 tys. hidzi, odbyła się ogrom- 
na manifestacja ludności Lublina i okolic 
ku czci męczenników. O g. 7 rano z PI. Li- 
tewskiego wyruszyły samochody ciężaro- 

| zabierając młodzież harcerską, która 
zajęła się zbieraniem kości porozrzucanych 
na terenie lasu. Jedna z drużyn roboczych 
zaopatrzona w Siekierki zrobiła 5 krzyży 


z brzóz, które po poświęceniu ustawio- 
no,w miejscach kaźni. Około południa do 
lasu zaczęły przybywać liczne reesze miej- 
acowej ludności, przedstawiciele władz i 
związków ze sztandarami i wieńcami. Przy 
zbiorowej mogile, znajdującej się w głębi 
lasu, ustawiono ołtarz połowy i prowizo- 
ryczną ambonę. Młodzież harcerska rozsy- 
pana po lesie poznajdywała wiele kości. i 
prochów ludzkich, którymi napełniono przy 


a IEE „AGE Wd AO" i ahia WE r WODOZOK IZZZA 


Postulaty młodzieży 


akademickiej 


przychylnie przyjęte przez władze 


W sobotę dn. 15 b. m. odbyła się I-sza 
wspólna konferencja przedstawicieli władz 
miejscowych z przedstawicielami Wszech- 
nic lubelskich i młodzieży akademickiej, 
w sprawie pewnych postulatów, wysunię- 
tych przez studentów i uzgodnionych już 
uprzednio na wewnętrznych konferencjach 
międzyuczelnianych. 

Konferencja . przyniosła pełne  zrozu- 
mienie czynników decydujących co do po- 


trzeb akademickich, dając rezultaty efek- 


tywne, zwłaszcza jeśli chodzi o momenty 


| najważniejsze: aprowizację i sprawy mie- 


Bzkaniowe. 


Decyzją Wojewody Lubelskiego, ob. W 


Rózgi, stołówki akademickie otrzymają ð- 
kresowo dodatkowy kontyngent chłeba i 
jednorazowo większy przydział cukru. 


Maja +, 
Organizacyjny 36-38. Kolportaż 35- 


A—7991 


Imieniem WRN, przewodniczący ob. Czu- 
gała, zapewnił zebranych, iż wszczęte Z0- 
stały energiczne starania u władz central- 
nych o przyznanie studentom lubelskim 
kilkunastu baraków mieszkalnych, - które 
choć częściowo rozwiązały by paiący pro- 
blem mieszkaniowy. * Z 

Szczególowe sprawozdanie z konferen- 


; cj podane zostanie ze względów techni- 


cznych później. (ac). 


UWAGA! 


Ogłoszenia do Gazety Lubel- 
skiej prosimy dawać upoważ- 
nionemu przez nas akwizytoro- 
wi lub do Administracji — Dział 

Ogłoszeń. 2710 


"W HOŁDZIE MĘCZENNIKOM 


d e 

krepieckim 

gotowaną specjalnie na ten cel trumnę. 
Punktualnie o godz. 11-ej przybyli: przei- 
stawieiele władz miejscowych z przewod- 
niczącym W.R.N. ob. Czugałę, prezydoń: 
tem m. Lublina inż. Wodarskim i wiceprez. 
Krzykałą na ezee. Mszę św. polową cele- 
brował w zastępstwie biskupa ks. kanclerz 
Olech. Po poświęceniu grobu i krzyży 
brzozowych straż honorową przy otwartej 
trumnie ze szczątkami pomordowanych 
objęło harcerstwo i przedstawiciele: miej- 
scowej straży pośarnej. Po mszy Św. na- 
stąpiły przemówienia okolicznościowe. 
Pierwszy zabrał gło ka. Olech, a po nim 


| delegat Okręgowej Komiaji do Badania 


Zbrodni Niemieckich ob. Omyśko, inicjator 
i ońganizator uroczystości. Następnie za- 
brał głos wiceprezydent ob. Krzykała, po 
którym przemówił przedstawiciel TUR-u 
ob. Jurak. Szczególnie uroczystym mómen- 
tem było przyrzeczenie harcerskie złoźo- 
ne nad otwartą mogiłą. Po przyrzeczeiu 
spuszczonņno trumnę da przygotowanego 
grobu, Trzykrotna salwa oddana przez 
wojsko była ostatnim pożegnaniem mę- 
ezenników. Przy dźwiękach marasa żałob- 
| nego druhowie zasypali mogiłę. Następnie 
| poezczegółne organizacje złożyły wieńce na 
| świeżym kopou. Wspólnym odapiewaniem 
| „Roty“ zakończono uroczystość, która rv 
'madeiła ponad 3 tys osób (JD) 
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